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KOMENTARZ JURY
KALISZ: Konkurs fotograficzny 30. W Obiektywie ‘24
Jak miło było powrócić do dawnej metody wybierania fotografii podczas spotkania członków 

jury tego kaliskiego konkursu. Duża sala, a na stołach i na podłodze rozłożone wydruki 
fotograficzne, w różnych formatach i w dużych ilościach. Taka metoda wybierania fotografii jest 
dosłownie fizyczna, bo trzeba chodzić po sali nachylając się nad zdjęciami czy nawet kucając 
– a to już w pewnym wieku staje się nieco trudniejsze. My, członkowie jury czasami się mocno 
spieramy; wiadomo, każdy z nas ma inny gust, inne doświadczenie fotograficzne. Ale jakże to 
ciekawa i interesująca praca, nie mówiąc już o straconych kaloriach. A oglądanie i wybieranie 
fotografii taką właśnie metodą, ma ten wielki plus, że można fotografie dowolnie przekładać, 
porównywać, itd. Oglądanie slajdów na dużym ekranie nie daje nam takiej możliwości. 

Jakość prac przysłanych na konkurs była różna, raz kiepska, raz dobra, ale też  czasami bardzo 
dobra. I to nam wystarczyło. 

Jury, jak zawsze, musiało umiejętnie manewrować uczuciami, gustami, argumentami. Przecież 
nigdy (albo prawie nigdy) nie będzie tak, że jury od razu (bezkrytycznie i jednogłośnie) zgodzi 
się na jakiś wybór.

Mięliśmy do przejrzenia sporą ilość zdjęć i na początku, to jest zawsze przytłaczające. Były 
fotografie amatorskie i profesjonalne, i owszem, przyznam, że to od razu widać, choć jednak nie 
zawsze. Bowiem dobry fotograf amator wcale nie musi być gorszy od profesjonalisty. A my przed 
sobą mieliśmy wgląd w lepsze i gorsze prace, ale w efekcie naprawdę było z czego wybierać. 
Oglądaliśmy fotoreportaże, portety bardziej lub mniej klasyczne, krajobrazy i fotografie 
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humanitarnym, zmysłowym portretem pięknej modelki czy też melancholijnym krajobrazem 
o zachodzie słońca. Każdy z nas uczulony jest na inne bodźce, inaczej odbiera zakodowane 
emocje i tylko znajomość gramatyki fotograficznego języka pozwala nam porozumieć się 
z autorem, a przede wszystkim z samymi sobą. Po wyczerpującej dyskusji jury pozostaje jasny 
i logiczny pejzaż artefaktów popełnionych przez wrażliwych twórców. Honorowanie nagrodami 
to tylko formalność obwarowana regulaminem i możliwościami.

Od lat zastanawiamy się nad tematycznym naznaczeniem konkursów gromadzących 
miłośników fotografii i profesjonalistów. Na pewno dla wszystkich byłoby to wygodniejsze 
rozwiązanie, przykładów mamy wiele. Jednak w dzisiejszym multimedialnym szaleństwie, gdzie 
na co dzień przytłoczeni jesteśmy wizualną magmą, poprzez taką konfrontację pokoleniowych 
doświadczeń warto uczyć się świadomej percepcji sensualnych doznań.

Stanisław Kulawiak

30. edycja KF W obiektywie stała się już faktem. Czteroosobowe jury, niestety złożone tylko 
z przedstawicieli płci brzydszej – może kiedyś doczekamy się płci pięknej, jakiejś znanej 
fotografki w składzie, oprócz Pań, które już drzewiej pojawiły się jako jurorki. Do OKP Wieża 
Ciśnień napłynęło ponad 900 fotografii konkursowych. Spośród nich musieliśmy wybrać 
tylko 30-40 prac i tu był największy dylemat. Zostało nadesłanych wiele fotografii ciekawych 
i oryginalnych, także cyklów prac, swoistych opowieści, kontekstów oraz reportaży. Musieliśmy 
dokonywać ostrych cięć. Tutaj zaczęła się prawdziwa zabawa i dyskusja. Co zauważyli wszyscy 
jurorzy? Dość dużo prac achromatycznych, wynikających szczególnie z czerni, bieli i szarości – 
mniej prac achromatycznych w innych barwach, chociaż i takie się zdarzały. Oczywiście było 
wiele prac wielobarwnych. Wydaje nam się, że również i tym razem jurorzy – a przynajmniej Ci, 
którzy uczestniczyli wcześniej w spotkaniach jurorskich, mam tu na myśli Stanisława Kulawiaka 
i moją skromną osobę – zauważyli, że nasze intencje jurorskie zbiegają się ze sobą, dostrzegamy 
podobne prawdy, które nas w konkursowych fotografiach ujmują. Po obradach uznaliśmy, że 
jesteśmy zadowoleni ze swoich wyborów, bo faktycznie staraliśmy się docenić kunszt, warsztat, 

artystyczne. Kategorie były różnorodne: portret, natura, fotografie zagraniczne, wyróżnienia, 
wystawa, nagroda Prezydenta Miasta Kalisza czy Dziekana WPA w Kaliszu jak również im. 
Benedykta Jerzego Dorysa za najlepszy portret. Ale na tej różnorodności właśnie polega praca 
konkursowego jury. 

Na co zwracam uwagę przy wyborze zdjęć? Jest to trudne pytanie, ale odpowiedź może być 
krótka: fotografia musi mieć to coś tę duszę; czy to moment uchwycenia, czy po prostu forma, 
a jeszcze lepiej żeby posiadała i to, i to. Istotne w tym to coś, że jeśli go od razu nie widać, to 
znaczy, że go nie ma. 

Udział w konkursach jest oczywiście bardzo przydatny dla fotografów, m.in. dlatego, że 
to zbliża wszystkich w tym środowisku. Zazwyczaj jesteśmy raczej samotnikami, więc takie 
spotkania są bezcenne. To samo dotyczy bycia członkiem jury: to taka skondensowana szansa 
na możliwość porozmawiania i pospierania się w małej grupie pasjonatów!

Dla mnie FOTOGRAFIA jako zawód to właśnie taki pasjonujący sens życia. Jak się żyło, kiedy 
jeszcze FOTOGRAFIA nie została wynaleziona?

Chris Niedenthal 
 przewodniczący jury

Wiosenne sprzątanie w ogrodzie rozkoszy przyziemskich.
A propos 30. edycji Ogólnopolskiego Konkursu Fotograficznego W obiektywie ‘24, Kalisz 2025

W labiryncie ścieżek i grządek na podłodze kaliskiego Akceleratora Kultury witają nas 
nowalijki globalnego cyfrowego ocieplenia. Poskręcane, bezwstydne, małoformatowe 
i nadmiernie wyrosłe zachęcają do zatrzymania wzroku. Wiosenny pejzaż wybujałych ambicji. 
To tylko dwieście okazów ostałych z tysiąca po pierwszych zdalnych selekcjach. Po oswojeniu 
się z wizualnym szaleństwem powoli dostrzegamy schowane w cieniu nieśmiałe perełki 
formy i treści. Delikatnie odwracamy rewersem zbyt pospolite wizerunki, popełnione na wzór 
i podobieństwo medialnej mody, pozostawiamy kreatywnie światłoczułe refleksy świata wokół 
nas. Różnorodne style, formy i techniki. Trudno wybierać pomiędzy reportażem o odcieniu 
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To już 30. pokonkursowa wystawa fotograficzna w kaliskim Ośrodku Kultury Plastycznej 
Wieża Ciśnień im. B. Jareckiego. W przestrzeni galeryjnej ukazane są najciekawsze prace 
fotograficzne, wybrane spośród 961 nadesłanych przez 243 uczestników z Polski, Litwy, Niemiec, 
Węgier, Białorusi i Bangladeszu.

Wśród nagrodzonych prac pierwsze miejsce przyznano Bartłomiejowi Bodzkowi z Tarnowa za 
reportaż Zamiast chodzić – latam. Jest to czarno-biały cykl pięciu zdjęć opowiadający o Maćku, 
który ma 26 lat i urodził się z dziecięcym, czterokończynowym porażeniem mózgowym. Porusza 
się na elektrycznym wózku inwalidzkim. Nie pozostaje w związku z tym bierny i statyczny, lecz 
wyciska ze swojego życia tyle, ile tylko się da.   

Drugie miejsce to fotografie pełne barw i różnorodnych wzorów Andreia Liankevicza 
z Białorusi.  Autor tak opisuje prace: Ten projekt jest dla mnie głęboko osobisty — jest wyryty 
we wspomnieniach z mojego dzieciństwa, spędzonego w tych znikających wioskach, otoczony 
ciepłem rodziny, zapachem świeżo pieczonego chleba i kolorami tradycyjnych tkanin, które 
zdobiły każdy kąt domu. Te znikające wnętrza to nie tylko przestrzenie fizyczne — to żywe 
archiwa pamięci, dziedzictwa i tradycji. Są esencją świata, który ukształtował mnie i niezliczoną 
liczbę innych, świata, który teraz zanika na naszych oczach.

Maciej Doryk to fotograf z Warszawy  i laureat trzeciego miejsca. W dużym czarno-białym 
kadrze spotykamy się z tajemniczą i dostojną modelką pozującą do aktu. Magnetyczne 
spojrzenie zachęca widza do chwili zatrzymania się nad jej pięknem.

Nagrodę Prezydenta Miasta Kalisza za najlepsze zdjęcie natury zdobył Piotr Grochala 
z Warszawy. Nieoczekiwanie kontrast bieli i czerni przenosi widza w ciekawy wymiar, gdzie natura 
nie potrzebuje koloru, ale czasu na jej podziwianie.

Kolejny laureat to Jarosław Zadora z Rybnika. Za czarno-biały reportaż opowiadający historię 
malarki i jej pasję, nagrodzony przez Dziekana WPA w Kaliszu, fila UAM w Poznaniu.

Nagroda Jerzego Dorysa za najlepszy portret przypadła Kamili Kowalskiej z Rydułtowy. 
Dwie czarno-białe fotografie pełne kunsztu i dopracowanych detali, co wpływa na stylizację  
i ostateczny odbiór  pięknych portretów, opowiadających dwie różne historie.

jasność spojrzenia i przejrzystość wypowiedzi, która będzie zrozumiała dla przeciętnego 
odbiorcy, nie pomijając w żadnym względzie prac pojedynczych, skromniejszych formatów, bo 
przecież nie o format rzecz się rozchodzi. Widać tę różnorodność, a ponieważ jury było męskie 
toteż dostrzegło walory wynikające na przykład z fotografii portretowej. Tutaj wyjdzie ze mnie 
to, że jestem mężczyzną. Dostrzegliśmy piękno fotografii jako aktu. Tych prac nie było dużo, 
wręcz mikroskopijna ilość, w związku z tym ta, która została dostrzeżona, została też wybrana 
i doceniona. Akt – nic zdrożnego, wszystko na swoim miejscu, dosłownie i w przenośni. Pięknie 
podany, wystudiowany, ale delikatnie, bez żadnych przesadzeń, na odpowiednim papierze, 
odpowiednia gradacja, właściwe rozłożenie się świateł. 

Istotą całej sprawy jest też to, by młodzież i wszyscy inni, którzy fotografują, konfrontują się 
w konkursie, czy są wyłącznie sympatykami fotografii i przychodzą jako widzowie, mogli poznać 
nasze odczucia jako jurorów, co do dokonanych wyborów. Konkurs się rozwija. To cieszy nas 
wszystkich.

Maciej Guźniczak

Cieszę się, że miałem okazję zobaczyć zdjęcia przesłane na konkurs. Zobrazowało mi to jak 
ludzie postrzegają dzisiaj fotografię. Poziom zdjęć był na prawdę różny - od przypadkowych 
pstryków telefonem do profesjonalnych reportaży, czy fotografii portretowej, co w obu 
przypadkach ma swój urok. Wszystkie zdjęcia, które wybraliśmy są świetnymi fotografiami, ale 
uwagę moją przykuł szczególnie jeden kadr, na którym widzimy ludzi pracujących przy statku. 
Dobór ogniskowej i kolory sprawiają, że obraz jest niesamowicie abstrakcyjny. Podoba mi się 
w jaki sposób autor patrzy na świat i mam nadzieję, że ludzie nie przestaną odkrywać nowych 
światów w okół siebie.

Maksymilian Kryszak
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LAUREACI KONKURSU
I nagroda
Bartłomiej Bodzek, Tarnów
za cykl prac Zamiast chodzić latam

II nagroda
Andrei Liankevich, Mińsk (Białoruś)
za cykl prac Traditional interior

III nagroda
Maciej Doryk, Warszawa
za parcę Akt

Nagroda Prezydenta Miasta Kalisza 
(za najlepsze zdjęcie natury) 
Piotr Grochala, Warszawa
za pracę Dotyk ciszy

Nagroda Dziekana WPA w Kaliszu Filia
UAM w Poznaniu
Jarosław Zadora, Rybnik
za cykl prac Każdy ma...

Nagroda im. Benedykta Jerzego Dorysa
(za najlepszy portret)
Kamila Kowalska, Rydułtowy
za prace: Awiator, Portret z kryzą

Nagroda za najlepsze zdjęcie zagraniczne
Joy Saha, Dhaka Division (Bangladesz)
za prace: Catch of the Day, Childhood,    
Natures Canvas, Red Chilli Pickers

Wyróżnienia
1.	 Piotr Kosmala, Ostrzeszów
       za pracę Autoportret wirtualny
2.	 Ryszard Cabała, Zielonki
       za prace: Ogródek działkowy, 
       Kapliczka Nocą
3.    Piotr Dras, Płock
       za pracę Stocznia i jej ludzie

Najnowsza nagroda w naszym konkursie, to nagroda za najlepsze zdjęcie zagraniczne. W tym 
roku możemy podziwiać barwne i niecodzienne dla Europejczyka ujęcia wykonane przez 
Joy’a Sahę z Bangladeszu. Cykl zdjęć przedstawiający zwyczaje, które towarzyszą Banglijczykom 
w ich codzienności. To setki rybaków łowiących ryby za pomocą pułapek wykonanych z bambusa 
w wodzie po kolana, biorącyh udział w stuletnim, tradycyjnym festiwalu wędkarskim podczas 
mglistego zimowego poranka w Pabna w Bangladeszu. Na kolejnym zdjęciu widać dzieci bawiące 
się wśród setek gigantycznych stożków bambusowych w kształcie kapelusza na polu ryżowym 
w Brahmanbaria w Bangladeszu. Jest to tradycyjna metoda ochrony świeżo zebranego ryżu 
przed deszczem i mgłą. Następne zdjęcie przedstawia drewnianą łódź rybacką. Sunie ona przez 
rzekę w Naogaon w Bangladeszu, gdzie żywa zieleń alg pokrywa powierzchnię wody. Ostatnie 
z tego cyklu, to zdjęcie, na którym pracownicy sortują miliony papryczek chili, tworząc tym 
samym morze czerwieni pokrywające akry banglijskiej ziemi.

Prace wyróżnione podczas konkursu to zapisy różnorodnej tematyki. Począwszy od 
eksperymentalnego selfie, przez zdjęcia wykonywane w podczerwieni, aż do projektu 
tworzonego na terenie stoczni RSB (dawna Stocznia Północna) oraz GSR (Gdańska Stocznia 
Remontowa).  

Wystawa fotografii pokonkursowej jest zróżnicowana, a wynika to z założeń konkursu, 
który jest otwarty i nie narzuca żadnych ram tematycznych. Fotografie zakwalifikowane do 
wystawy  opowiadają rozmaite historie i dotykają różnych wątków. Czas trwania wystawy jest 
zdecydowanie wyjątkowy, ponieważ w jednym miejscu możemy oglądać tak różnorakie kadry 
z całej Polski, a nawet i świata.

Anna Michalak - Bartosz
kuratorka wystawy pokonkursowej
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I NAGRODA - Bartłomiej Bodzek, Tarnów
za cykl prac Zamiast chodzić latam
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II NAGRODA - Andrei Liankevich, Mińsk (Białoruś)
za cykl prac Traditionla interior
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III NAGRODA - Maciej Doryk, Warszawa
za pracę Akt

NAGRODA PREZYDENTA MIASTA KALISZA (za najlepsze zdjęcie natury)
Piotr Grochala, Warszawa - za pracę Dotyk ciszy
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NAGRODA DZIEKANA WPA W KALISZU FILIA UAM W POZNANIU
Jarosław Zadora, Rybnik - za cykl prac Każdy ma...
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NAGRODA IM. BENEDYKTA JERZEGO DORYSA (za najlepszy portret)
Kamila Kowalska, Rydułtowy - za prace: Portret z kryzą i Awiator 

NAGRODA ZA NAJLEPSZE ZDJĘCIE ZAGRANICZNE
Joy Saha, Dhaka Division (Bangladesz) - za prace: Catch of the Day, Childhood,    
Natures Canvas, Red Chilli Pickers
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WYRÓŻNIENIE
Piotr Kosmala, Ostrzeszów, za pracę Autoportret wirtualny
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WYRÓŻNIENIE
Ryszard Cabała, Zielonki, za prace: Ogródek działkowy, Kapliczka Nocą
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PRACE ZAKWALIFIKOWANE DO WYSTAWY POKONKURSOWEJ
1. Dawid Grzeganek (Gdynia) - Jezus z Krzyża Zdjęty, Zaduma

2. Daiva Šeibelienė (Wilno, Litwa) - Riches, Meeting 

3. Maria Piegat (Straszyn) - Pasterka, Palcoyo

4. Marcin Urbanowicz (Lubliniec) - Polacy 4, Polacy 5

5. Artur Ledwoń (Rybnik) - Słoneczny kurs, Ostatnie tchnienie, Śląskie taksówki

6. Jacek Balcewicz (Kraków) - Charci lot

7. Anna Gadziemska (Warszawa) - O świcie

8. Weronika Wójcik (Wieliczka) - Atak z bloku

9. Paweł Czarnecki (Warszawa) - Z cyklu geometria światła  
10. Henryk Szaleniec (Kraków) - Dwa głodomory

11. Grzegorz Krzysztofik (Cieszyn) - Śląsk Taneczny

12. Edyta Pilichowska (Częstochowa) - Balony na Jurze - oczekiwanie

13. Patryk Cannon (Odolanów) - Wojownik II

14. Amelia Gadomska (Gdynia) - Adolescence

15. Grzegorz Wójcik (Kraków) - Tandem Lizbona  
16. Antonina Karniej (Raszków) - Głowa rodziny

17. Andrzej Gacek (Kraków) - Tradycja vs nowoczesność

18. Joanna Kwapień (Wrocław) - The ball  

19. Tomasz Dunajski (Gdańsk) - Torpedownia
20. Ramunė Bernotaitė (Litwa) - One face
21. Ferenc Molnar, (Budapeszt, Węgry) - Janó Bari 
22. Adam Kwaśnicki (Brandenburg, Niemcy) - Dia de los Muertos 

23. Vladyslav Gardash (Poznań) - Życie w dużym mieście
WYRÓŻNIENIE
Piotr Dras, Płock - za pracę Stocznia i jej ludzie
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Dawid Grzeganek, Gdynia
(od góry) Jezus z Krzyża Zdjęty, Zaduma         

Daiva Šeibelienė, Wilno (Litwa)
(od góry) Riches, Meeting         
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Maria Piegat, Straszyn
(od góry) Pasterka, Palcoyo          

Marcin Urbanowicz, Lubliniec
(od góry) Polacy 4, Polacy 5        
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Artur Ledwoń, Rybnik
(od góry) Słoneczny kurs, Ostatnie tchnienie, Śląskie taksówki

Jacek Balcewicz, Kraków  
Charci lot       

Anna Gadziemska, Warszawa
O świcie        
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Weronika Wójcik, Wieliczka
Atak z bloku        

Paweł Czarnecki, Warszawa 
Z cyklu geometria światła       

Henryk Szaleniec, Kraków
Dwa głodomory       

Grzegorz Krzysztofik, Cieszyn
Śląsk Taneczny       
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Patryk Cannon, Odolanów
Wojownik II        

Edyta Pilichowska, Częstochowa
Balony na Jurze - oczekiwanie       

Amelia Gadomska, Gdynia
Adolescence       

Grzegorz Wójcik, Kraków
Tandem Lizbona        
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Lidia Gąsiorek, Pleszew
Podpatrzone - podsłuchane

Antonina Karniej, Raszków
Głowa rodziny

Joanna Kwapień, Wrocław
The ball       

Tomasz Dunajski, Gdańsk
Torpedownia        

Andrzej Gacek, Kraków
Tradycja vs nowoczesność
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Ferenc Molnar, Budapeszt (Węgry)      
Janó Bari      

Ramunė Bernotaitė, Litwa
One face      

Adam Kwaśnicki, Brandenburg (Niemcy)
Dia de los Muertos       

Vladyslav Gardash, Poznań 
Życie w dużym mieście       

W OBIEKTYWIE ‘24 30. EDYCJA KONKURSU FOTOGRAFICZNEGO



KWIECIEŃ 2025

KURATORKA
Anna Michalak - Bartosz

OPRACOWANIE GRAFICZNE
Justyna Janczak

KOREKTA
Piotr Bigora

Ośrodek Kultury Plastycznej Wieża Ciśnień im. Bogdana Jareckiego w Kaliszu
ul. Górnośląska 66a, 62-800 Kalisz

www.wiezacisnien.kalisz.pl
Instytucja Kultury Miasta Kalisza
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